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Wycieczka
Rolniczo-Krajoznawcza 

Uczestników Sekcyj Konkursowych 
Przysposobienia Rolniczego 

Pomorskiego Towarzystwa Roln.
Kształcić młodzież wiejską przez akcję Przyspo­

sobienia Rolniczego t. zn. nie tylko ograniczać się na 
udzielaniu jej samej wiedzy zawodowej, lecz wyrabiać 
w młodzieży poczucie obywatelstwa, budzić zaintere­
sowanie różnemi zagadnieniami związanemi z zawodem 
rolniczym, ułatwić jej poznanie kraju. W tym celu 
Pom. Tow. Rolnicze corocznie organizuje wycieczki w 
różne strony Polski dla młodzieży -  uczniów i ucze­
nie Przysposobienia Rolniczego, nagrodzonych t. zw. 
Wojewódzkiemi nagrodami, za najlepsze wykonanie 
prac konkursowych przez dane Sekcje (zespoły) kon- 
kursowe.

W roku bież. program wycieczki obejmował zwie­
dzenie Warszawy i okolic.

Punkt zborny wyznaczony został w Brodnicy, do­
kąd w piątek 29 maja rb. zjechała młodzież w liczbie 
50 osób (w tern 27 uczenie i 23 uczniów P. R.) 
z 10-ciu Sekcyj, a mianowicie: z Pokrzydowa (pow. 
Brodnica), Starego Błónowa (pow. Grudziądz), Nie- 
szawki (pow. Toruń), Omula (pow. Lubawa), Węsior 
(pow. Kartuzy), Zielenią (pow. Wąbrzeźno), Zapędowa 
(pow. Chojnice) i Jeżewa (pow. Swiecie).

Po zwiedzeniu zabytków miasta i mleczarni Spół­
dzielczej w Brodnicy, posileni wspólnym podwieczor­
kiem w „Domu Katolickim“, wieczorem wyruszyliśmy 
do Warszawy. Sobotni dzień z rana poświęcony był 
zwiedzaniu miasta, poczem nastąpił wyjazd do Szkoły 
Gospodarstwa Domowego w Chyliczkach pod Pia­
secznem, gdzie przy pomocy pań nauczycielek oglą- 
daliśmy całe gospodarstwo. Pięknie i praktycznie

urządzona szkoła, gościnne przyjęcie oraz okazana 
nam troskliwość przez kierowniczkę Zakładu pozosta­
wiła w nas jak najsympatyczniejsze wspomnienia. Wie­
czorem nastąpił powrót do Warszawy na kwatery, do 
schroniska przy Szkole Powszechnej na ul. Czernia­
kowskiej. Brak miejsca nie pozwala na opisywanie 
tego ciekawego i pod każdym względem wzorowo 
urządzonego budynku szkolnego. Znaleźliśmy tam 
bardzo wygodne pomieszczenie w obszernych salach 
noclegowych na wygodnych łóżkach, jadalnię, gdzie 
otrzymaliśmy niemal po cenie kosztów śniadania 
i kolację; mieliśmy też de dyspozycji wzorowo urzą­
dzone umywalnie i pokój z natryskami.

W niedzielę z rana, po drodze do kościoła Zba­
wiciela na nabożeństwo, zwiedziliśmy wnętrze gma­
chu Sejmu. Z kościoła podążyliśmy do Parku Łazien­
kowskiego, oglądając przytem cały Pałac Królewski, 
zaś stamtąd na Wystawę Pomorską do „Doliny Szwaj­
carskiej“. Chwilę zatrzymaliśmy się też w Kinie 
Wystawowem, wyświetlającem film morski. Reszta 
dnia po obiedzie poświęcona została zwiedzaniu Kate­
dry Starego Miasta, Ogrodu Zoologicznego; wstąpi­
liśmy po drodze i do Luna Parku, ażeby zobaczyć, 
jak zabawiają się Warszawiacy.

Program następnego dnia przeznaczono na zwie­
dzenie Zakładów Związku Spółdzielni Mleczarskich 
i Jajczarskich, gdzie dłużej zatrzymaliśmy się w dziale 
jajczarskim, którego dyrektor p. Albin Zacharski w 
krótkim referacie przedstawił nam znaczenie racjonal­
nej organizacji zbiornic jaj, a następnie pokazywał 
ciekawe mechaniczne sortowanie jaj oraz prześwietla­
nie, pakowanie na eksport i t. d. Następnym etapem na­
szej wędrówki był „Dom Spółdzielczy“ im. Dra. Fran­
ciszka Stefczyka przy ul. Wareckiej. O znaczeniu spół­
dzielczości dla rolnictwa mówił nam dyr. Zakrzewski, 
rozdając następnie broszurki z życiorysem Stefczyka. 
Wreszcie podążyliśmy do Muzeum Przemysłu Rolni­
ctwa. Oczekiwał nas tam redaktor czasopisma „Przy­
sposobienia Rolnicze“ p. inż. Wyłzykowski, aby ser­
decznie powitać młodzież Pomorską, zachęcić do dal-



szej gorliwej pracy w Przysposobieniu Rolniczetn, ■ 
Każdy z uczestników wycieczki został obdarzony I 
najnowszym numerem wymienionego czasopisma
z prośbą, by nie tylko sam z treścią tegoż się zapo­
znał, lecz i zachęcał do czytania tych z pośród mło­
dzieży, którzy w pracach konkursowych dotychczas 
udziału nie biorą.

Po obiedzie udaliśmy się na grób „Nieznanego 
Żołnierza”, dla złożenia hołdu tym, co polegli, walcząc 
za niepodległość Polski.

Na tle arkad i pomnika księcia Józefa Poniatow­
skiego grupa nasza została odfotografowaną, by upa­
miętnić pobyt w miejscu tak bardzo drogiem dla serca 
każdego Polaka.

Na zakończenie pracowicie spędzonego dnia 
celem wytchnięcia i rozerwania się udaliśmy się do 
teatru na przedstawienie. Na tern zakończyło się 
zwiedzenie stolicy Polski.

Piątego, t. j. ostatniego dnia z rana nastąpił wy­
jazd do Łowicza. Niestety deszcz, towarzyszący nam 
od samej Warszawy, uniemożliwił zwiedzenie dokła­
dnie tego miasta, udaliśmy się przeto wprost do 
Szkoły Rolniczej na Blichu. Przyjęci gościnnie, po­
krzepieni śniadaniem zwiedziliśmy gospodarstwo szkol­
ne. Po obiedzie nastąpił wyjazd autobusami do Żeń­
skiej Szkoły Gospodarczej w Zdunach. Nagły de­
fekt jednego z autobusów spowodował, że 
przybyliśmy ra miejsce ze znacznem opóźnieniem, 
pozostało zatem bardzo mało czasu na rozgadanie 
się z mieszkankami szkoły, miłemi łowiczankami. 
Choć krótkie, ale szczere i serdeczne było nasze 
wzajemne poznanie się. Łowiczanki, przybrane w 
swe piękne odświętne stroje ludowe, śpiewały nam, 
tańczyły, pokazywały swe roboty ręczne, hafty i wy­
cinanki, a na do widzenia huknęły chórem „Niech 
żyje Pomorze” i ze śpiewem odprowadziły do auto­
busów. Po zaproszeniu do odwiedzenia Pomorza, 
pieśnią „Niech żyją nam” pożegnaliśmy Zduny, spie­
sząc „całą siłą benzyny“ do pociągu, który nas od­
wiózł do Torunia, gdzie nastąpiło pożegnanie się 
i rozjazd wszystkich uczestników wycieczki do domów.

Wycieczką kierował z ramienia Centrali P. T. R. f 
p. Mateusz Kowalski, mając dzielnych pomocników 
i wyręczycieli w osobach pp. Stanisławy Radke i Ku­
jawskiego ze Starego Błonowa.

Niech
obecne liczne pożary będą przestrogą d i a 
t ych,  którzy nie mają ubezpieczonych swoich 
budynków, ruchomości i ziemiopłodów rolnych 
od ognia. —  Wnioski ubezpieczeniowe przyj­
muje Agentura w Instr. i Sekr. Pow P. T. R,

Parę słów z powodu pokazu 
koni w Nowemmieście.

W dniu 6 czerwca rb. odbył się w Nowemmieście 
pokaz i premjowanie koni przez Pomorską izbę Rol­
niczą. Spęd był, jak na nasze stosunki, dość liczny; 
przyprowadzono kilkadziesiąt koni łącznie z młodzie­
żą. Pomimo tak ciężkich czasów dla rolnictwa, a spe­
cjalnie dla hodowców koni, trzeba przyznać, że od ostat­
niego pokazu, urządzonego przez Tow. Roln., postęp 
jest widoczny. Spotykało się matki zupełnie dobre, 
a nawet było kilka mogących stanąć na każdej wy­
stawie. W każdym razie potrzeba lat pracy, by za­
tarły się różnice mieszaniny i by kierunek hodowców

szedł jednolicie ku wyprodukowaniu mniejwięcej jed­
nego typu konia ctepłokrwistego. Potrzeby naszej 
gleby wymagają mocnego, ciepłokrwistego konia, który 
mógłby podołać górom i glinom, nie był za nerwowy. 
Niestety, nie posiadamy dostatecznej liczby takich 
reproduktorów, z tego powodu młodzież nasza prze­
ważnie jeszcze za delikatna, by wyrośnięta na konie 
dorosłe, mogła tym warunkom odpowiadać. Dlatego 
dużo rolników, nie widząc dostatecznej siły w na­
szym materjale ciepłokrwistym, hoduje różne mie­
szańce. By temu zapobiec koniecznie potrzebujemy 
choć po jednym reproduktorze na każdej stacji cię­
żkiego typu ciepłokrwistego konia, zdatnego do arty- 
Ierji lekkiej. Wojsko ma dziś wymagania bardzo duże, 
bierze od nas prawie że nic, zatem by hodowla 
mogła choć wegetować, musimy produkować takie 
konie, by koń, zdyskwalifikowany do wojska, był 
dla nas odpowiednim koniem roboczym. Obecnie 
cuganty są bardzo mało w użyciu i zostajemy z koń­
mi, z któremi nie wiadomo co robić, bo kupca na 
nich niema. Uważam, że czynniki miarodajne powin­
ny się nad tern zastanowić i pomóc tym jednostkom, 
które chcą je hodować. Państwo potrzebuje koni silniej­
szego typu, a właśnie część Pomorza i Poznańskiego 
najprędzej będzie mogła ten typ koni dostarczyć, bo 
tu interes miejscowy łączy się z wymaganiem armji. 
Trzeba tu otwarcie przyznać, że dyrektor stada p. 
pułkownik Donimirski idzie nam hodowcom na rękę 
i należy mu się za to uznanie i podzięka.

Po premjowaniu koni odbyła się licencja koni 
zdatnych do rozpłodu.

Przy tym pokazie okazało zainteresowanie Staro­
stwo, mając swego przedstawiciela w wicestaroście, 
Izba Pomorska w naczelniku wydz. Hodowl. p. Szczep- 
skim, Zarząd Stadnin Państwowych w dyrektorze p. 
pułk. Donimirskim, jedynie ci, co powinni byli być 
gospodarzami, t. j. Tow. Rolnicze, świeciło oficjalnie 
pustkami. Nagrody zostały wydane z funduszu Izby 
Rolniczej i Wydziału Powiatowego. Należy się 
uznanie Wydziałowi, że docenia potrzeby rolnictwa.

Do hodowców przemawiali kolejno: pp. wicesta- 
rosła, p. naczelnik z Izby Pom i p. dyrektor stada 
ogierów w Starogardzie, wszyscy uznawali ciężkie wa- 

| runki pracy dla hodowców, życzyli dalszego postępu 
, mając na względzie potrzeby rolnictwa i armji.

Na tern się zebranie zakończyło. Hodowcy od­
jechali do domu, choć z tą iskierką w duszy, że pracę 

'  ich ciężką i niewdzięczną uznano i w miarę środków 
nagrodzono. Kółkowicz.

Pi*iy
wypłacie 8 proc. rabatu członkom Kółek Roin. 
PTR. n ie  z a p o m i n a j c i e  potrącić składki 
członkowskiej dla Pom. Tow. Roln.

Do PP. Prezesów Kółek Roln.
P. T. R.

Wobec przewidywanego wcześn. rozpoczęcia się żniw 
w tym roku oraz ze względu na przypadające 4 lipca 
rb. uroczystości w Poznaniu odsłonięcia pomnika b. 
Prezydenta Stanów Zjednoczonych Wilsona, ufundo­
wanego przez Ignacego Paderewskiego, w których 
wezmą udział Pan Prezydent Rzeczypospolitej i Rząd, 
a także uwzględniając potrzebę jak najdalej posuniętej 
oszczędności, zaszła konieczność zmiany pierwotnego 
programu Walnego Zgromadzenia P, T. R., wyznaczo-



nego na dzień 3 i 4 lipca celem skoncentrowania 
obrad Walnego Zgromadzenia na jeden dzień i to 
mianowicie na piątek, dnia 3 lipca 1931 r.

Zaznacza się, że pochodu z kościoła do sali obrad 
w roku bieżącym nie będzie, prosimy więc sztanda­
rów nie przywozić, gdyż ze względów oszczędno­
ściowych koszta przywiezienia sztandaru nie będą 
zwracane.

Zaświadczenia na zniżkę kolejową wydawane 
będą przy wejściu na salę obrad Walnego Zgromadzenia.

Jednocześnie prosimy o przywiezienie do Torunia 
i oddanie przy wejściu na salę obrad grzbietów legi- 
tymarjuszy na 1930 rok. Dyrekcja P. T. R.

Doroczne walne zgromadzenie.
Pomorskiego Towarzystwa Rolnictego 

w Toruniu w piątek, dnia 3 lipca 1931 r. w 
sali Dworu Artusa (Stary Rynek).

P o r z ą d e k  d z i e n n y :
Godz. 9 Msza św. w kościele Panny Marji.
Godz. 10 Otwarcie Walnego Zgromadzenia i prze­

mówienie Prezesa P. T. R. p. Jana Donimirskiego. 
2. Sprawozdanie roczne PTR. — Dyrektor p. Otmia- 
nowski. 3 Sprawozdanie finansowe i przedłożenie; 
budżetu przez Prezesa Komisji budżetowo-rewizyjneJ 
p. Lamberta. 4. Wybory do Zarządu Głównego w 
miejsce członków ustępujących. 5. Ustalenie wyso­
kości składek na rok 1932|33. 6. Podział Walnego 
Zgromadzenia na Sekcje.

Godz. 12—14 Przerwa obiadowa.
Godz. 14 -17  Zebrania Sekcyjne.
Godz. 17 1. Odczytanie i uchwalenie rezolucyj, 

przygotowanych przez Sekcje.
Godz. 17,30 2. Przemówienie p. K. Fudakowskie- 

go, Prezesa Związku Organizacyj Rolniczych Rzp. Pol­
skiej na tem at: „Kryzys rolniczy w Polsce w świetle 
położenia gospodarczego, międzynarodowego”. 3. 
Dyskusja. Wolne wnioski. Zamknięcie Walnego 
Zgromadzenia. Zarząd Główny P. T. R.

W sprawie akordowego sieczenia zbóż.
Niniejszem podajemy do wiadomości, że wobec 

niedojścia do porozumienia Komisji Polubownej Po­
morsko Poznańskiej z przedstawicielami Związków Ro­
botniczych w sprawie ustalenia cen za akordowe 
sieczenie zbóż, zalecamy stosować przy tegorocznem 
sieczeniu zbóż system premjowy wzgl. dokonywać 
sieczenie na dzionkę.

Pomorska Komisja Pracy ( -  ) Sojecki.

Ściąganie składek członkowskich.
Przypominamy ponownie zarządom Kółek Rotn., 

że do dnia 15 lipca 1931 najpóźniej powinni ściągnąć 
składki od członków Kółek Roln. P. T. R.

Prosimy na przyszłych zebraniach stale przy­
pominać członkom o obowiązku uregulowania składek, 
które umożliwiają Centrali PTR. normalną pracę 
dla dobra członków i ogółu rolnictwa.

Instr. i Sekr. Pow. P. T. R.

Sprawozdania miesięczne.
Przypominamy zarządom Kółek Roln. o obowią­

zku regularnego nadsyłania sprawozdań ze zebrań
miesięcznych Kółka.

Do wygotowywania protokołów istnieją specjalne 
druki, które w razie potrzeby można otrzymać w ln- 
struktorjacie i Sekretarjacie Pow. P. T. R.

Instr. i Sekr. Pow. P. T. R.

Urzędnicy gospodarscy.
Powołując się na nasz komunikat, zamieszczony 

w nr. 16 „Rolnika“ z dnia 30. IV. 31, niniejszem zawia­
damiamy, że zapisy urzędników gospodarczych przyj­
muje w dalszym ciągu lnstruktorjat i Sekr. Pow. PTR. 
w Nowemmieście.

Gdy się zapisze odpowiednia liczba urzędników 
gospodarczych zwołane zostanie wspólne zebranie 
celem dokonania wyboru męża zaufania na pow. 
lubawski. Instr. i Sekr. Pow. P. T, R.

KOMU N I KA T Y
Zawiadomienie.

Na skutek ścisłego polecenia Dyrekcji Pom. Tow. 
Roln. informacyj udzielać się odtąd będzie tylko tym 
członkom Kółek Roln. PTR., którzy wykażą się le­
gitymacją członkowską za rok 1931.

Instr. i Sekr. P. T. R.

Do Skarbników Kółek Rolniczych P. T. R.
Zdarzają się wypadki, że członkowie Kółek Roln., 

przychodzący o poradę do biura Instr. i Sekr. pow. 
P. T. R., deklarują się, że nie mają legitymacji człon­
kowskiej z tego powodu, że skarbnicy opłaty tej na 
zebraniach nie badają.

Wobec tego prosimy wszystkich skarbników Kółek 
Roln. o stałe przypominanie na zebraniach K. R. 
członkom, zalegającym z opłatą składki o dopełnieniu 
tego obowiązku.

Dobry skarbnik powinien dbać przedewszystkiem 
o stan finansowy kasy Kółka. A zatem do dzieła 
skarbnicy Kółek Roln. P. T. R .!

Prosimy w protokółach skrupulatnie podawać, 
ilu członków opłaciło na danem zebraniu składki 
członkowskie.

Każde Kółko, które w najbliższym czasie ścią­
gnie składki członkowskie na rok 1931, da dowód, że 
się należycie rozwija i dba o potrzeby swoich 
członków.

W sprawie świadczeń socjalnych.
Niniejszem podajemy do wiadomości, że z dniem 1 czerwca 

( rb. aż do odwołania obowiązuje następujące zaszeregowanie 
: robotników rolnych do grup zarobkowych w Kasach Chorych: 

Deputatnicy do grupy zarobkowej VI.
Chałupnicy , „ VI.
Zaciążnicy kat. I. a „ I.

. I. b. i II a „ II.
II b. i HI. „ III.
IV. „ IV.

Sezonowcy kat. I. i II. . IV.
. III. „ V.

IV. „ VI.
Sł. gburka kat. I. „ III.

. . 2. i 3. , IV.
,  4. i 5. „ V.

Jednocześnie przypominamy, że bieżące składki należy wpła- 
cać punktualnie, zaległości zaś winne być uregulowane w wy­
sokości 20 proc. w dniu 1. października rb.

Pomorska Komisja Pracy (—) Sojecki.

Jak może gospodarz poratować się w obecnym 
kryzysie ?

Oto z przekonania i własnego doświadczenia radzę w mie­
siącach wiosennych dodawać dla krów dojnych dużo prawdziwej 
.Centraliny“ Michałowskiego. Osięga się podwójną ilość nawet 
więcej dobrego, tłustego mleka, bo kto dobrze napoi, dużo nadoi. 
Świnie zaś o dwa miesiące wcześniej utuczą się .Centraliną* i nie 
chorują.

Fabryki bekonów kupują najchętniej takie świnie, tuczone 
na „Centralinę“.

„Centralinę* nabyć można w składach, Rolnikach, Drogerjach’ 
Aptekach itp.; Odzie niema wysyła Fabryka .Centraliny” Poznań, 

• ul. Dworkowa nr. 9.
1 T. R,, prezes Kółka Rolniczego,
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Lmowa żytnia z Niemcami 
nie będzie przedłużona

Polska tworzy odrębne biuro sprzedaży.
Warszawa, 26. 6. Dziś o godz. 16 30 komisarz 

zbożowy Rzeszy niemieckiej Baade zameldował pol­
skiej sekcji mieszanej komisji zbożowej polsko-nie­
mieckiej w Berlinie, że rząd niemiecki zdecydował się 
nie przedłużać umowy żytniej polsko-niemieckiej na 
następny rók gospodarczy.

Jak wiadomo, umowa żytnia polsko-niemiecka, 
zawarta w roku ubiegłym, wygasa 30 czerwca rb.
0  decyzji swojej rząd niemiecki powiadomić ma rząd 
polski w drodze dyplomatycznej.

Do powyższej wiadomości należy dodać, że nie- 
przedłużanie umowy żytniej polsko-niemieckiej, która 
regulowała dotychczas sprzedaż żyta niemieckiego
1 polskiego na rynkach europejskich, stawia nas w 
położeniu dość korzystnem. Uzyskamy większą 
swobodę w eksporcie na rynki zagraniczne, które 
podczas dwuletniego trwania umowy z Niemcami 
zdołaliśmy poznać i opanować.

Sfery gospodarcze polskie są przygotowane do 
kontynuowania eksportu zboża z Polski w drodze po­
wołania specjalnego biura sprzedaży. Ramy organi­
zacyjne tego biura są już opracowane. Polskie biuro 
sprzedaży zboża mieścić się będzie w jednym z głów­
niejszym ośrodków handlowych na polskim obszarze 
celnym.

Jak donoszą, dnia 1 lipca rb. rozpoczyna się likwi­
dacja komisji polskiej, niemiecko-polskiego biura 
sprzedaży zboża w Berlinie.

Zyto za siano w Ameryce.
Jedno z pism amerykańskich donosi, że ze 

względu na niski poziom cen farmerzy, sprzedając 
żyto, będą tracili około 17 groszy na 25 kg. Aby 
uniknąć tej ewentualności istnieje zamiar skoszenia 
żyta w stanie zielonym na paszę.

Oczywiście należy w takim razie przewidywać 
spadek cen siana podczas najbliższej zimy.

Zabezpieczenie siana od stęchlizny.
Każde 100 kg. siana przesypać 100 gramami 

miałkiej soli kuchennej przed złożeniem w stodole 
lub stogu. Sposób ten nietylko zabezpiecza siano od 
stęchlizny, ale czyni je zdrową tuczącą paszą.

Pesz lekiem dla bydła i koni.
Słabowite i schorzałe bydło i konie skutecznie 

leczyć można, dając im codziennie 3 kg., wiązkę 
oczyszczonego peszu z niewielkim dodatkiem siekanej 
marchwi.

K urzę tn ik . Miesięczne zebranie K. R. odbyło się 17 maja 
rb., które zagaił prezes p. Regel. Po podaniu porządku obrad 
odczytał sekretarz protokół z ostatniego zebrania, który przytęto 
bez zmian. Sprawę zamówienia węgla, z powodu małej liczby 
członków obącnych na zebraniu, odroczono do następnego ze­
brania. Na walne zebranie P. T. R., mające się odbyć w Toruniu, 
postanowiono wysłać delegację. Po wyczerpaniu porządku 
obrad p. Prezes zamknął zebranie. Sekr.

Lekarty. Miesięczne zebranie Kółka Roln. odbyło się 31. 
V. rb. o godz. 17-tej. Zebranie zagaił wiceprezes p. Jan Skar­
żyński przy udziale 30 członków. Po podaniu do wiadomości 
okólników P. T. R. wybrano 2 delegatów na Walne Zgromadzenie 
PTR. w Toruniu oraz rozpatrywano budowę mleczarni. Następnie 
p. Skarżyński wygłosił referat pt. „Uwagi na czasie*, zaznaja­
miając zebranych z kryzysem budowlanym, sytuacją na rynku 
zbytu trzody chlewnej oraz z zadaniem spółdzielczości w walce 
z kryzysem hodowlanym. W dyskusji słusznie p. Seroźyński 
zaznaczył, że musimy się dostosować do rynku zbytu.

Po omówieniu spraw bieżących Przewodniczący solwował 
zebranie. Sekr.

Ł ąkorz. Dn. 7. 6. rb. o godz. 18 odbyło się w Łąkorzu zebra­
nie Kółka Roln. przy udziale 22 członk., które zagaił ks. prezes 
Dunajski. Delegatem na zjazd PTR. w Toruniu wybrano p. 
Suchockiego. Ks. Prezes polecał i pouczał, jak wyrabiać kozły 
do suszenia pasz i obicia ochronne do maszyn celem 
uniknięcia nieszczęśl. wypadków. Po sprawozdaniu kwalifikacyj- 
nem Kółek Rolniczych poruszył p. Radacki uśpioną już sprawę 
mleczarni spółdzielczej, pobudzając do jej urzeczywistnienia 
ze znanych powodów, co wywołało żywą dyskusję. Sekr.

L ipinki. Miesięczne zebranie Kółka Roln. 14 bm. przy 
udziale 16 czł. zostało zagajone przez p. Prezesa, który następ­
nie wygłosił wykład o tępieniu ostu i łopuchy. Dalej omawiano 
sprawy: zaprowadzenia radjoaparatu i zwiedzenie gospodarstwa. 
Po wzajemnych naradach gospodarczych zebranie zamknięto.

W onna. Miesięczne zebranie K. R. odbyło się 10 bm. 
przy udziale 18 czł., które zagaił prezes p. Różycki. Po odczy­
taniu protokołu z 10. 5. odczytał Prezes z „Kłosów”: „Jak zwal­
czać perz, oset, ognichę i łopuchę”. Po rzeczowej dyskusji 
wybrano delegację na roczne zebranie do Torunia. Po omówie­
niu spraw lokalnyćh zebranie zamknięto.

W onna. Miesięczne zebranie K. R. odbyło się 14. VI. 
przy udziale 20 czł., które zagaił p. Prezes, a Sekretarz odczytał 
ostatni protokół, który został przyjęty. Następnie odczytano 
z „Kłosów* aktualne odczyty na tematy 1. Z kosą na łąkę. 
2. Zakaźne ronienie krów i ich żywienie. Po rzeczowej dyskusji 
odczytał p. Prezes komunikat w sprawie walnego zebrania PTR. 
w Toruniu. Po omówieniu spraw bieżących zamknięto posie­
dzenie o godz. 18, wyznaczając następne na 7. VII.

bCKf#

C z ło n k o w ie !
Czas z opłatą składki do Kółka Roln. 
Składka wynosi do 25 mórg 2,50 zł 
rocznie. Powyżej 25 mórg 10 gr. z morgi.

Instr. i Sekr. Pow PTR.

ZEBRANIA KÓŁEK ROLNICZYCH
w dniu 5~go lipca 1931 r.

ZE ZEBRAŃ kołek rolnizcych.
Zielkowo. Miesięczne zebranie Kółka Roln. odbyło się 

22 III. przy udziale 12 czł. Po zagajeniu zebrania przez p. 
Prezesa i odczytaniu referatów z „Kłosów”: „Wiosenna^ uprawa 
roli“ i „Co robić, żeby się ustrzec od czerwonki Świn , odczy­
tano komunikaty P. T., R. następnie dyskutowano nad rozmaite- 
rni bolączkami rolnika.

Drugie zebranie tut. Kółka Rolniczego przy udziale 13 
członków i 2 gości zagaił p. prezes Wyżlic. Następnie p. Dyr. 
Szkoły Roln. z Byszwałda wygłosił referat o hodowli trzody 
chlewnej, jak i bydła rogatego, zachęcając kółkowiczów do naby­
cia rasowego stadnika i do hodowli tylko rasowego bydła. Na 
tem zebranie zamknięto, ®e!ir*

Niem . Brzozie o godzinie 16-lej.
M ikołajk i » 16-tej.
O strow ite  » 12-tej.
Tylice . 16-tej.
M roczno » 12-tej.
R ożental . 16-tej.
M. 1 Salowi; i „ 16-tej.
Ł ąkorz . 16-tej,
S karlin  . 16 tej
L ubaw a . 16-tej.
W onna » 15-tej.
Złotowo » ]8-tej.
G ierłoż P o lska  „ 15-tej.
L ubaw a. Zebranie Tow. Pszczelarzy odbędzie się w dniu 

5. 7. rb. o godz. 12,30 w sali parafialnej (ul, Kuppnera).
O liczny udział prosi Zarząd,


